
Piotrków, dnia 10 (23) Lutego 1902 r. 
PRENUl\IERATA 

IV MIEJSCU: 
rocznie . . . . rb. 3 kop. 60 
półrocznie . . . rb. l kop. 80 
kwartalnie . . . rb. - kop. 90 
Cena pojedyńczego numeru k. 8. 
Dopłata za odnoszenie-ló kop. 

kwartalnie. 
Z PRZESYŁK-,\: 

rocznie . . . . rb. 4 kop. 80 
półrocznie . . . rb. 2 kop. 40 
kwartałnie . . . rb. l kop. 20 

I 

OGŁOSZENIA 
Za ogłoszenie l-razowe kop. 10 od 
}edno8zpaltowego wiersza petitu. 
Za ogłoszenia kilkakrotne po k. 6 

od wiersza. 
Za rekłamy i nekrologi, oraz ogło­

szenia zagraniczne }lo kop. 12 
od wiersza. 

Za ogłoszenia, reklamy i nekro­
łogi na l-ej stronie po kop. 20 
Za dolącz. l kartki anneksu rb. 7. 
Za. tłomaczenie oglosz. 't. języków 

obcych po 2 kop. od wiersza. 

Wychodzi W każdą Niedzielę, wraz z oddzielnym stałym dodatkiem powieściowym. 

Redakcyja, Administracyja i Drukarnia "Tygodnia" mieszczą się w domu K. Soczołowskiego (obok Hotelu Wileńskiego) 
w prawej oficynie na parterze. 
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wozów, po jednej beZl)retensyjonalnej, ale sil­
nie zbudo,,-anej i silnie działającej sikawce*­
(po jednorazowem użyciu ta.lcowej w razie ognia, 
włościanie przekonają się o dolJroczynnych jej 
skutkach i kupią wspólnemi silami; kupować 
będą i wsie sąsiednie). Nasz włościanin w cza­
sie najpi.lniejszcj pracy w polu długie miesią­
ce zajęty jest młocką cepem, aby otrzymać 
ziarno na spożycie, do siewu i spieniężenie 

I Warszawa, Ceglana. X2 11. I 
~ Za'wiadamia, że cennik ilustrowany nasion wyszedł z druku l na żądanie ~ 
g wysyła się bezpłatnie. (W. B. O. 554) (3-3) «l 
~~~*~~~*~~~*~®~~~*~~~*~*~®~~~*'Sdl<@~~~*~~~~~ 

na pokrycie zaległości z przednówka. Postaw-

Z powodu 9 rocznicy śmierci §. p. Józef y 
z Komm'ni.clr.ich Gogolew!J1ciąj, dnia l-go 
marca l'. b. o godzinie 91/2 rano odbędzie się 
w kościele ]lo-Dominikańskim nabożeństwo ża­
łobne, o jakiem pozostala rodzina za"iada]llia 
krewJlych i znajoJllych. 

Wobec tego wszystkiego, wobec niespra\\'- my przy każdym sklepie wiejskim po jednej 

I dzenia się przepowiedni, że rozdrobnienie dzia- narazie małej młocarence, a ręczę, że wkrótce 
lalności zarządu na wiele oddziałów przy- praca młocki. co do czasu skróci się stokrot-

I niesie straty (gl1y, przeciwnie, wykazało nie. vVłościanin nasz jest konserwatystą, po 
się, że owa, clecentralizacyja nie tylko pod wzory daleko nie pójdzie, ale jeżeli takowe 
względem materyjalnym ale i etycznym ma będzie miał stale na oczach, przyswoi je pręd­

~~~~~~~~~~~~~~~~~~ do?iosłe .znaczenie, jako daleko skntcc~niej ~d- ko dla siebie: kilka sztuk pługów i innych 
dZJało\VaJ.ąc~ na stowarzyszonych,. zamwHzkuJ 3c narzędzi dopełni komisowych towarów. Nie 
cyclI ,,:reJome poszczególnycho.ddzlalów). ,:T01)~C tylko sprzedać lowar, ale i llśwladomiG knpu­
t~go,. ze poc~ąlk~,,'o małe zaLntol'l'sowau~o Sl~ jącego-co kupuje, jaki jest właściwy kupio­
ZIemIan, gc.lysmy Ich z 2-ch centrów ?bSługnvaIJ, nej l'zrczy użytek, w jakich warunkach ko­
które ,~ plel'W::lZem półr?czu wyrazlł~ Się nad- rzyM, a w jakich stratę nawet przynieść mo­
z:vyczaJ mały.m wpłacen~em. na ~dzlały, do- źe-jest naszym obowiązkiem. Wydamy więc 
plero w. dr?glm, po zalozenm oddział?", w.Czę- najprzystępnicjsze kilkostronicowekatalogi,olJja­
s.tOChOWl~ l Noworadomsku, wzrosło l z koncern śniające naszego drobnego ldijenta odziałaniLl 
l'?ku kapIt~ł ubrotowy d~s~ed~ do 24,000 z g.órą sztucznych nawozów, o działaniu pługa i ""0-
(~ m~my lllepło~ną na~z~ęJ? ~e t~kowy o Wlele góle o uprawie roli i t. p . .. - Może być że ka­
Się ~eszcze ~owI~kszy Jezeh Ct Morzy zad~kla1-o- talogi podobne sporadycznie rozrzucane nawet 
wal~ wnwskt popła~ą). yv ob~c tego w~z~stlne~o- VI tysiącznych egzemplarzach nie hyłyby czy-

W ysz:ła z: druku 

Ustawa Piotrkowskiego Towarzystwa 
Pożyczkowo-Oszczędnościowego 

i złożona została w magistracie, gdzie mogą się wszys­
cy zapisywać na członków tego nowego stowarzyszenia. 

(3-2) 

MŁODZIENIEC 
od 14 do 18 lat mający: z trzyklasowym wykształce­
niem ll'loźe IruCĆ Iniejsce jako praktykant 
'"' Sh:la<lzie .Apteczuy)'l'l .J. ŹUI.·skie-
go -wr Piotrh:o-wrie. (3-2) 

LIST OTWARTY 
do Członków Stowarz. Rolniczego Gub. Piotrkowskiej. 

~a.my prawo powIecizleć, ~e to co J~z zrobIOno tane, ale katalog taki opisujący przypuśćmy 
pler~szą próbę przeszło l przyszłosć ma za- sposób użycia i działanie sztllcznych~nawozów, 
pe~;nlOną· Czy na lamach ~wy~h . spocząć ma- wydany .wieśniakowi. razem .chociażby z jed­
~y.' Czy l!la.my prawo P?wledZleć ześmy speł- nym kupIOnym worlnem, będzie napewno prze­
lllh ~adame stowarzyszeUla, ~tworzywszy klIka czytany; sam nie umiejąc czytać, odszuka ta­
oddztałó,:, z .których zaspakajać chcemy potrze- kiego który czytać umie, bo wydawszy kilka 

W d. 22 marca r. b. na Ogólnem Zebraniu by nasze? NIe. rubli za towar, będzie się starał dowiedzieć 
zarząd złoży sprawozdanie z działalności swej Dotychczasowa działalność nasza wyrażała jak najkorzystniej pieniądz wydany zużyć. Rze­
w pierwszym roku istnienia Stow. RoI. naszej się że tak powiem w grubych zarysach. Za- czą Zarządu Stow. będzie zorganizować składy, 
gubernii i przedstawi do zatwierdzenia plan spakajaliśmy potrzeby większej własności; nie wejść w stałe stosunki z pierwszorzędnemi, 
przvszłej swej działalności. Ponieważ każdy spełniliśmy więc ani dziesiątej części tego na uczciwemi firmami, skłonić fabrykantów do 
krole nasz dobrze powinien być obmyślony i co nasza Ustawa pozwala. JJIamy zaspakajać wytworzenia odpowiednich typów sikawek, mło­
zatwierdzenie planu przyszłej działalności sto- potrzeby wszystkich 1"olników i ,<fwictzek z 1'ol- carni, pługów i uzyskać od nich najkorzyst­
warzyszenia przez ogólne zebranie powinno nictwem mających, a kolosalna większość tych niejsze warunki; nareszcie tak zorganizować 
nastąpić po uprzedniem przetrawieniu przez rolników to drobny, kmiecy właściciel. Im administrację, by ona stworzyła pedantyczną 
opiniję ogółu stowarzyszonych, al)y za i prze- trudno jeszcze do nas się podnieść-myśmy w oddziałach ścisłość . Jest to kwest y­
ciw mogły być wygłoszone przedmiotowo, ku nim schylić się powinni, do zbiorowiska ja zależna oli silnej woli i ręki Zarządu, któ­
uważam za swój ouowiązek na parę tygodni ich zagród, ich wsi pójść powinniśmy-a da ry stać powinien na wysokości tak ważnego 
przed zeuraniem zaznajomić stowarzyszunych się to spełnić, jeżeli chrześcijańskie sklepy i doniosłego zadania i przy, powiększonej llcz­
z główniejszymi punktami planu, który panom i sklepiki rozsiane po wsiach, wciągniemy w bie urzędników, opłacanych z zysków tego no-
przedstawię· sferę naszej działalności. wego działu naszej pracy, (a zyski stąd wy-

Na wstępie zwrócić muszę uwagę, że dzia- W zasadzie nic to trudnego, jeżeli przy niknąć powinny znaczne) da się zadawalnia-
łaJność nasza w Pl'zysz.lości o tyle na szerszą składach naszych oddziałów założymy hurtowe jąco spełnić. Przy naj usilniejszych jednak sta­
skal ę powinna być zakreślaną, o ile to co składy towarów kolonijalnych i innych, pokup raniach Zarząd, bez waszej, panowie po 
w przeszłości zrobiliśmy już się ugruntowało i IV sklepach wiejskich ma.jącycll, i z takowych mocy, będzie bezsilny. Pomoc panów po­
dało pewnoM, że już nadal trwale, prawidło- właścicielom sklepó,,' towar nalJyty od naj- winna się wyrazić w kontroli nad działalnością 
wo i z dodatnim skutkiem funkcyjonować bę- poważniejszych firm odprzedawać lJędziemy; Wiejskich sldepów. Od was zarząd powi­
dzie. zaopatrzymy więc ich w dobry i tani towar, nien otrzymywać wiadomości o moralnej war-

Musimy więc rzucić okiem na tę przeszłość, z którego i okoliczni stowarzyszeni korzystać tości właścicieli sklepów, o ich uczciwem pro­
na całoroczną naszą działalność, aby wywnio- będą mogli. Sprawdziłem VI kilku taldch skle- wadzeniu swego procederu. Wy panowie po­
skować czy mamy możność, a więc i koniecz- pach, że wszędzie dostarczającymi są żydzi, winniście otoczyć opieką nietylko sldopy ale 
noM szerszy krąg naszej działalności na przy- przekupnie ostatniego rzędu; wyzyskują oni i ich klijentów, mieszkańców wsi waszych, 
szłość zatoczyć. Ze sprawozdania zarządu prze- niemiłosiel'l1ic, daJą najlichszy towar, i o 400;0 służyć im radą i wskazówkami. Praca każde­
konacie się panuwie, że względnie do naszych drożej niż llam dostarczyć mogą najpierwsze go z panów, jakkolwiek roztaczana w małem 
nad wyra.z skromnych środków pieniężnych firmy, najlepszy towar. Zyska na naszem po- kole działalności sldepu, ale dla tego właśnie 
działalność stowarzyszenia rozwinęła się po- średnictwie kolosalnie obecny handel wsi na- że w małem, spowoduje skutki nadzwyczaj 
tężnie. O broty nasze są ogromne, długów nie szych, da możność inteligentniejszym włościanom doniosłe. Do zapoczątkowa.nia l,ażdego nowego 
zaciągnęliśmy żadnych, wszelkie zobowiązania zakładania nowych sklepów, powiększąsięizyski interesu potrzeba pieniędzy. Nie myślę narazie 
Stowarzyszenia Zarząd regulował i reguluje stowarzyszenia. Ale niedosyć na tych wska- sięgać do waszej kieszeni, aby nie zwiększać siły 
w terminie, oddziały nasze nietylko funkcyjo- zanych zyskach materyjalnych, daleko większe opozycyi, ale, aby zrobić początek choc iaż w 
nują prawidłowo, ale przyniosły zyski, niektóre będą kulturalne. Oprócz sprzedanych na ryzy­
nadspodziewane, a najmłodszy z nich w No- ko kupującego towarów, każdy taki sklep 
woradomsku rokuje najlepsze nadzieje. otrzyma w komis pewną ilość sztucznych na-

(') Specyjalny typ takiej sikawki, dającej nicwysoki 
ale nader silny rzut wody, już się na ten cel przygoto­
wnjr. 
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skromnych rozmiarach, pragnę sięgnąć po łym dostawcą, a więc zaraz za wzięty od ne korzyści dla ogółu przyniosły. Policzmy 
to, co wam panowie spadło nieoczekiwanie. niego towar zapłacić. Na to wszystko nie ile martwo leżących kapitałów jest w posia­
Stowarzyszenie przyniosło znaczne zyski Ustawa każdemu uda się znaleść gotówkę. Czy nie daniu ziemian, ile banków ziemiallskich dało­
nasza pozwala wypłacać dywidendę nie wyżej widzimy, niestety często, ziemian, których by się z nich stworzyć! Aby pO"'Yż ze za­
jak 50/0, nadwyżkę powinniśmy rozdzielić majątek realny stokroć przewyższa majątek początkować ogólne zebranie uchwali drugi 
pomiędzy kupujących w stosunku wybranego to- udzielającego poiyczkę lichwiarza, zmuszonych wniosek: 
waru. Nadwyżkę tę zaofiarujcie na kal)itał go prosić, ściskać tę dł011 brudną, aby gotów- Upoważnia się zarząd do wyszukania jednos­
zapasowy i pozwólcie zarządowi wziąć go do kę uzyskać? anormalny ten stosunek wypły- tel\, któreby chciały zaryzykować swe kapi­
obrotu. Jeżeli to nastąpi, kapitał zapasowy wa z tego, że idziemy luzem, żeśmy· nie dali tały i kredyt swój osol)isty, oparty na ich 
który wyniesie w takim razie około 7,000 rb. możno.lci poznania ogółowi tych skarbów mo- realnym majątku, dla celów stowarzyszenia. 
jeżeli zbytnio nic zasili, to w każdym razie ralnych i materyjalnych, które jeszcze posia- Aby ryzyko to zmniejszyć do minimulll 
nic uszczupli naszej kasy. Tyle wy ja ~nienia damy, żcśmy byli oceniani podług tych tru- 7;arząd powoła najpoważnipjszycll członkó\\' 

Na ogólllcm marcowem zebraniu złożony pów moralnych, którzy swą lekkomy ~lnością, stowarzyszenia, którzy stanowić będą komitet 
'będzie do zatwierdzen ia następujący wniosek: braldem prawdziwego honoru, słowności, jak oceniający moralną i ekonomi('zm~ wartość 

Pozostawiając zarządowi możność dalszego męty wypływając na wierzch, pokazywali się zaciągającego pożyczkę. Komitet mocen jest 
rozwoju i potęgowania dot~ychcza owej działalno- całemu światu i, pokrywali sobą czystą wodę, sprawdzić i istotną potrzebę dla kupującego 
ści oddziałów stow., porucza ię temuż zarządowi która rdZe!l ziemiallstwa stanowi. Zdml1chnij- przedmiotu, na który zaciąga pożyczkę. 
rozszerzyć sferę działalności na sklepy wiej- my te męty, złączmy nasze dobre usiłowania, Komitet rozpatruje weksle wydane tylko na 
skie, zorganizować przy oddziałach składy to- stwórzmy instytucyję kredytową, któraby cah~ opłacenie udziałów, towarów kupowanych od 
warów kolonijalnych i specyjalnych narzędzi rzeszę ludzi nieraz bardzo zamożnych. a nic stowarzyszenia i na spłacenie wierzytelności 
dla zaspokojenia potrzeb tychże sklepóTI-. Zyski umiejących radzić sobie dla braku gotówki, za towar wzięty od firm innych, który pro-
ponad 5% zalic:lyć na kapitał zapasowy. Ca- od chałatowych despotów uwolniła. Wtedy Za- wadzi i stowarzyszenie. 
ły kapitał zapasowy przeznaczyć na obrotowy; rząd Stowarzyszenia nie będzie jak dziś w urny pieniężne po,,-stale z dyskonta weksli 
kapitał ten nie może być uszczuplonym i zaCZal'owanem kole: ndzielać bowiem kredytów nie wypłacają się wystawcy, a wprost prze­
gdyby z operacyi wynikły straty, mają być mając próżną kasę-znaczy zginąć; nie udzie- lewają się do kasy stowarzyszenia. 
pokryte z przyszłych zysków. lać-znaczy pozostać z towarem i z nim za- Stopę procentową od pożyczek oznaczać 

To pierwszy wniosek nad którym zastanów- mrzeć. Stowarzyszony nic będzie żądał kredy- będzie komitet wspólnie z finansującymi i sto­
cie się panowie. wart tego, bo dąży do tu a tylko skonta za gotówkę, którego Zarząd pa ta nie powinna być wyższą nad lO /o-­
zaspokojenia najgwałtowniejszych potrzeb sto- chętnie udzieli i może wyższego niż wynosił pro- 11 /2% od stopy pobieranej w danym czasie 
warzyszenia do powiększenia działalności tako- cent za wypożyczoną z banku gotówl\ę. Obro- przez Bank Handlowy w Warszawie. 
wego w tym kierunku, który dając możność ty wtedy Stowarzyszenia powiększą się sto- Komitet moralnie jest odpowiedzialny tylko 
powiększenia zyskownych obrotów, jednocześnie krotnie, rozrośnie się ono wspaniale. Działal- za wynikłe staty, ta moralna odpowiedzialność 
daje niemal każdemu stowarzyszonemu możność ność jego zstąpi do tych głębin, które dziś za rozciąga się i na całe stowarzyszenie jako 
pracy dla ogółu, a wi~c 1"OZWOju społecznego, niedoścignięte uważamy. Kierowane przez so- wyborców komitetu. Stowarzyszenie nie daje 
uszlachetniania si~ . wicie wynagradzanych fachowców wzbogaci żadnej materyjalnej gwarancyi i za straty nie 

Powiedziałem wyżej że dotychczasowe nasze się · ~b~jmie całą sferę d~iał~lllości rol~iczej; odp.owiada, u~vaż~jąc działa~ie finansujących 
obroty są duże, ale mogłyby być stokroć wię- podmeslC hodowlę, zakupUJąC I. odprzedaJ.ąc re- za zadn.ym z\:lązl\Jem matcrYJalnym ze stowa­
ksze, gdyby cały ogół ziemian zainteresował produktory na nasze p~trzeby I olbrzjmlC po- rzyszemem me .połączone. 
się serdecznie stowarzyszeniem, tymcza em ~rzeby cesarstwa, ,,:eż~LC w r~ce handel zbo- Oto dwa. ~roJekty zary.so,:ane d?~yć sze1'o­
pewna ilość stowarzyszonych nie spełniła swych zem; grupować będzlC Jednos~kl, we. wspólnych I !co, ale.mozltwe clo pel~le~la: chcLeJ.m! tylko 
zadekla1'owanych zobowiąza1l a znaczna iloŚĆ warunkach teorytorYJalnych I techrucznych bę- l zaczllljmy pracować uSllme l powazme, roz­
jest zupełnie nieobecną. J~lde są przyczyny d~ce, dla za~\ładania wspólnych ~au:yk 1'01- poczyna~ąc od podstaw. Kład~I1lY uważnie 
tak niepożądanego stanu? postarajmy się je mczych; będZIe mog~o po,,·ołać. do zycla prze- l powolt. cegłę po cegl~, a my Jes~cze docze­
wyświetlić-poznanie złajest początkiem dobra. mysł drobny po WSIach, a dąJąc zarobek ~a- kamy, ze oglądać ?ęclZLB~'y wspa~lały gmac~ 

Podzielić się możemy na trzy kategoryje trzyma w do.mu tych, którzy dZIR do Prus IŚĆ naszego. dobro?yiu l naszej P?Wagl społecznej. 
ludzi: do pierwszej należą ci, którym wiedzie muszą; będZIe mogło zakładać szkoly... ~ l~eszclC projektów pomÓWIę \Y następnym 
się na tyle dobrze, że nic wnikali bliżej w Lecz dosyć tego wyliczania- co stowarzysze- llścle. 
swe własne interesa. Mając zawsze na zawo- nie spełnić może. I wyliczonych już na całe Władysław Bogusławski. 
łanie usłużnych pośredników i widząc w sto- lata pracy pożytecznej starczy. Chciejmy tylko (Przypisek, Redakcyj). N iezmierna doniosłość 
warzyszeniu jedynie organ do matel'yjalnego i zacznijmy pracować, dążmy do rzeczy wiel- obu powyż zych wnioskó\v, zakreślających w 
pośredniczenia, nie pojmując lub zapominając kich, trzymając się tej dewizy, że chcąc osią- przyszłości szerokie pole działalności naszemu 
o jego etycznem znaczeniu, ignorują takowe, gnąć choćby mało, trzeba żądać wiele, a z cza- Stowarzyszeniu, powinna zgromadzić na ogólno 
sądząc się zawsze dobrze obsłllżonymi (w rze- sem dosięgniemy i tego wiele. doroczne zebranie marcowe cały ogół stowa­
~zywistości s~ n.ajbardziej oszukiwa~). Ci dł~go Powołajmy więc do ~ycia, ku pomocy na- rzyszonych. r jest to rzeczą konieczną, aby ze­
J.eszcze na sleblo czekać mam kazą. a jest szemu stowarzyszeniu, instytncyję finan. ową. brano się jalcnajliczniej, gdyż do zatwierdzenia 
Ich znaczny procent, Chcący spłacić towar, wzięty od poprzedniego obu tych doniosłych ,miosków niezbędnem jest, 

Druga kategoryj a- to pesymiści:-Jedni znich dostawcy, i kupić udział, niech znąjdzie łatwą aby zgromadzeni na ogólnem zebraniu repre­
wykarmieni przesądem, że ciało zbiorowe zie- i dogodną pożyczkę; kupujący, a zmuszony zentowali conajmniej trzy czwarte części ogól­
miańskie nigdy do rezultatów trwałych i do- płacić gotówką za towar-niech znadzie ta- nej sumy udziałów. Niechże więc żaden ze sto­
datnich dojść nie może, z uśmiechem patrzą kiego co za niego założy. warzyszonych nie powie sobie, że «bez jednego 
na n~szą pra~ę; drudzy, .maj~c na oku po~o- Widzę Was Panowie, jak się uśmiechacie, żołnierza wojna się odbędzie» bo z pewnością 
?ne l?stytucyJe ~a gramcą .1 porów~ywaJąc jak, może, przypisując mi obłęd llmysłowy, żołnierzy tych zbraknie! 
lC~ Wle]olet~lą dZlał~lność ~ plCrwsZJ:ml naszy- szukacie w myśli osoby, któraby po mnie P~'ag~ęlibyśmy serd~cznie, a z nami z pew­
mt krokamI, w~ad~Ją w .1lIeuzasadmony kr~- dyrektorstwo objęła?.. Wierzajcie mi jednak, nośclą .1 c~łe społeczenstwo, aby dalekoWldzą­
ty.cyzm, zaponullaJą?, ze ta. Jest prawdZl- że żadne moje w przeszłości obliczenia, które ?e w~lOskl Szanowne~'o Dyrektora, znalazły 
WIe trwałą lllStytUCYJą, która ~dąc z p~cz.ątku mi znaczny majątek stworzyły, nie przedsta- jak.naJgorętsze ~oparcle .w st? \~ al:zyszonych. 
po. manowcach, o własnych SIlach, uswI~do- wiały mi się jaśniej, możebniej do spełnienia Cóz sy~patyczllleJsz~go l. dOlllosleJs~eg.o dla 
mlOna s,~yc~ błęd?w, n~ drogę prawdznvą od tego, co obecnie w umyśle mym się zary- ekonomicznego rozwOJu ,kraJU,. nad wZlęcIe ~od 
wesz~a;-ml~l ,nakomec,. wwrząc ty!ko w n~sz sowuje . Wy Panowie, jako zbiorowe ciało, tej protektorat Sto,~~r~ys~en rollllc~ych ,~szystlnch 
słomlan.y oglen, oczeku)ą rychło 11 zabastuJ~- instytucyi finansowej jeszcze stworzyć nie sklepów chrześ~ lJ ansktch po ,~slach l osadach, 
my. Niemal. całą :~ ~czną dru~ą kategorYJę możecie. Chwil~ złączenia takiej. instyt.ucy~ lub ~a~. n~tc~l~I?~e szcz~~ną .Ideą samo~omocy 
pozyskamy, gdy pale locznych b:lans~w .trwa- ze stowarzyszemem byłaby chwtlą śmIerCI b~ln zlemlallsKle? Trz~cI, o ile nam Wiadomo 
ło~ć. naszycl~ P?czątków zamamfe.stu.le l bar~ obydwóch. Instytucyję taką powinny wytwo- ~lllosek p .. B?gusławslnego, ma d.otyczyć. pro~ 
dz~eJ zary~uJą SIę kontury nasIlej społecznej rzyć jednostki po za sferą działania stowarzy- Jektu załoze~Ia kasy emeryta~neJ dla lIC/meJ 
dZlałalnoścJ. szenia. Dla czego więc do Was Panowie się w przyszłOŚCI rzesll! pracowników, przy r~z-

Trzecia llakoniec kategoryj a, najliczniejsza, zwracam'? Oto dlatego, abyście wytworzyli mmtych składach l sklepach Stowarzyszen ia. 
to sympatyzujący z zadaniami Stowarzyszenia; taką formę zapewnienia, aby ta jedno ·tka lub ~-
z tych nie brakowałoby pomiędzy nami ani 'ednostki, które udzielać kredytu zechcą nie­
jednego, gdyby tylko wszyscy do nas należeć tylko nic nie straciły, ale i zarobiły; aby ci, 
mogli, a bardzo i bardzo wielki procent, co dziś, nie wiedząc co z pieniędzmi robić, 
powiedzmy otwarcie: do Stowarzyszenia na- tracą je na rzeczy nieprodukcyjne, nieraz złe 
leżeć nie może. Stowarzyszenie wymaga na (w najlepszym razie deponują je w bankach 
początku wpłaty na udział, na co nie zawsze lub w mało procentujących się listach), sły­
się znajdzie, Stowarzyszenie obracając małym sząc o zyskach tych pionierów, chcieli się 
kapitałem zet gotówkę spt'zedau'ać musi, bo łączyć z nimi w komandytowe spółki, a wte­
cały nasz kapitał uwięziony jest w towarach dy wchłaniając COfali liczniejsze swojskie jed­
na składach leżących-nakoniec, aby zwrócić nostki i ich kapita-ły do wspólnej pracy, cią­
się do stowarzyszenia trzeua zerwać z by- €,,>nąc dla iebie zysl\i, jednocześnie nieobliczo-

Tomaszóu}-Rawski. 
(Kor. . Tygodnia. ). 

Dawniej a dziś.-Instytucyje użyteczności publicznej.­
Towarzyst\\'O Wzajemnego Kredytu.-Kasa Przezorności. 

Im lepiej się dzieje miastu pod względem 
ekonomicznym, im bardziej na zewnątrz euro­
pejską przywdziewa formę, tern smutniej skon­
stantować: iż ruch umysłowy zllpełnie w po­
prawie na lel)SZe, nie bierze udziału. 



oM 8 

Rzecz dziwna-przed pół wiekiem było tu 
wiele rodzin, między innemi dom pastora Ben­
ni, gdzie ześrodkowywała się prawdziwa in­
teligencyja miejscowa i okoliczna, gdzie zjeż­
dźali się ludzie takiego pokroju jak redaktor 
Leo, dr. Kantorowicz, dr. Trypplin i inni: 
urządzano tu głośne czytania, omawiano kwe­
styje z szerszego świata. 

Dziś chociaż wyraz «inteligencyj a» na każ­
dych niemal jest ustach, większość jego zna­
czenia nawet nie rozumie; dziś jeśli się bawią-­
to grą IV karty, lub niemniej chwalebną wi­
wisekcyją na bliźnim. 

Kiedy ongi solidarność tómaszowska była 
prawie przysłowiową-dziś niema dwu rodzin 
węzłami szczerej przyjaźni złączonych. 

Gdyby chcieć wyliczyć wszystkie «ongi 
i dziś», trzebaby się było urządzić koniecznie 
,\ la Dydona. 

To' też o wiele weselej hędzie zaznaczyć, iż 
od niedawna mamy kilka instytucyi, które i 
same doskonale prosperują i miastu rzetelne 
oddają nsługi. Między innemi Towarzystwo 
Dobroczynności dla chrześcijan, którego natural­
nym wykwitem są ochrony i dom przytułl<u; 
żydowskie stowarzyszenie zapomogi dla położ­
nic, Towarzystwo Wzajemnego Kredytu, świe­
tnie prosperująca i nader pożyteczna dla llan­
dlu i przemysłu instytucyja, rozwijająca się 
znakomicie pod obecnym zarządem. 

Bilans Towarzystwa za rok 1901 wykazał 
wielką jego żywotność; ogólny obrót wynosił 
rb. 14,150,343, ourót kasowy 4,409,147 rb. 
95 kop. Procenta z ogólnych operacyj rb. 
44,555 kop. 31. Dochód brutto 19,909 kop. 
(j5. Z zysl<u brutto schodzi 7G60 rb. 20 kop. 
kosztów handlowych rb. 239 kop. 14 na amor­
tyzacyję ruchomości rb. 91G, poniesionych strat 
i ru. 655 na gratyfikacyj e dla urzędników i 
. łużby; po potrąceniu czego; czysty zysk wy­
nosi 10,556 rb. 38 kop. t. j. 150 /0 od kapi­
tału 69020. Dywidenda dała 7% • 

Dnia 22 b. m. ma się od1Jyć ogólne zebra­
nie członków dla przedstawienia sprawozdania, 
podziału zysków, a co najważniejsza obrado­
wać ma nad założeniem kasy przezorności i po­
mocy dla urzędników i służby. 

Projekt ten kiełkował od lat paru i więcej 
jak słuszna, iż obecny stan rzeczy sprowadził 
jego urzeczywistnienie. Ber. 
~~ 

Z TUSZYN,A. 
(Kor . • Tygodnia». 

TYDZIEŃ 

nami groźba pożaru, taka, jaka dotknęła 
Rzgów i tyle innych, co rok płonących mia­
steczek. 

Oszuści, podrżucający woreczek, których prze­
śladowała w dużych miastach prasa i policy ja, 
przenieśli się do rozmaitych obrzydłówków i 
tutaj bezkarnie oszukują naiwnych. Niedawno 
na jednym z 2 ostatnich targów ukradziono 
w ten sposób chłopu kilkadziesią~ rubli, prze­
znaczonych na kupno krowy. Swieżo znów, 
jak słyszę, sprzedano innemu wieśniakowi 
pozłacaną broszkę i obrączkę za złote, i zdar­
to z niego coś koło 40 rb., gdy oba te przed­
mioty warte były najwyżej rubla. 

St. Skalski. 

Czesi w Warszawie. 

W Warszawskim « Gońcu Handlowym», czytamy, 
co następuje: 

Pobyt naszego współprocownika p. F. Richlinga 
w Pradze dał przede\'i"szystkiem ten praktyczny re­
zultat, i ż izba wywozowa czeska zorganizowała 
pterwszą wycieczkę grona kupców i fabrykantów 
do Królestwa. 

Piszący te słowa, na skutek zaproszenia klubu 
czesko-słowackiego «Besedp w Warszawie, był 
obecny na wieczerzy wspóluej urządzonej dla gości 
w hotelu Angielskim w dniu 11 b. m. 

Na uczcie tej, poza wyrazami wzajemnych uczuć 
i wspólnej nieprzyjażni dla niemców i ich handlu, 
mówcy zajęli się praktyczną slroną obecnie nawią­
zujących się stosunków handlowych z Czechami. 
Godzi się zaznaczyć głos p. Orszaga, który wysoko 
podnosił przemysł czeski, zachęcał Czechów do 
walki z Niemcami na rynku naszym i radził zało­
żyć w Warszawie pod protektoratem konsulatu 
auslryjackiego, muzeum handlowe, któreby oprócz 
posiadania kolekcyi prób i wzorów stale infonno · 
wać mogło o potrzebach naszego handlu, warun­
kach zbytu etc. Przemawiali również pp. redaktor 
Gadomski, Cemns, Richling, Czech, Barton, J. 
Mayzner oraz kierownik Syndykatu Rolniczego 
Warszawskiego p. Sucbodolski. który słusznie zau­
ważył, iż Czesi przedew zystkiem powinni bić 
Niemców u nas nizkiemi cenami, szczególniej 
w dziale maszyn rolniczych. 

W końcu uczestnicy biesiady wysłali do prezy­
denta m. Pragi p. Srba list pełen zachwytu nad 
przyjęciami w Warszawie. 

Wogóle z pobytu Czechów w Warszawie można 
wnioskować, iż sprawa stosunków handlowych ż ni­
mi jest na dObrej i pomyślnej drodze. 
~ 

- Fundnsz budowlany, o którym niegdyś 
pisaliśmy w <,Tygodniu », a z którego od czasu 
do czasu czerpią pożyczki niektórzy z miesz-

Jedna z dwu spraw wielkiej wagi dla na- kańców naszego miasta, ma na celu przycbo­
szego miasteczka została pomyślnie rozstrzy- dzenie z pomocą ludziom niezamożnym, przy 
gnięta: komisyj a, w której skład wchodził mię- budowie domów mieszkalnych. Tern się on 
dzy innymi lekarz powiatu Łódzkiego d-r. właśnie różni od pożyczek Towarzystw Kre­
.T. Wieliczko, orzekła, że miejsce wyurane na dytowych miejskich wyda\vanych na spłatę 
cmentarz przy szosie rzgowskiej odpowiada długów hypotecznyoh, obciążających domy już 
wymaganiom hygieny; obecnie tedy czekamy postawione i zamieszkiwane. Pożyczkę z fun­
jedynie na ostateczne zatwierdzenie przez wła- duszu budowlanego wziąć można, mając choć­
dzę zdania komisyi, auy przystąpić do zbie- by zamiar postawić dom, byle ją tylko zabez­
rania składek na ogrodzenie i urządzenie no- pieczyć na innej posesyi; nigdy zaś nie może 
wego cmentarza. Wydatki będą dość znaczne, ona służyć do spłaty długoterminowego długu 
ponieważ trzeba nabyć parę kawałków ziemi Towarzystwa Kredytowego miejskiego; wszel­
od tuszyńskich mieszczan, którzy, choć przed- kie bowiem pożyczki bądź z kapitału budowla­
tem obiecywali niemal darmo ziemię oddać, nego, bądź inne, o ile władze Towarzystw 
dziś pragnęliby cośkolwiek na cmentarzu za- Kredytowych ściśle przestrzegają przepisów 
robić. Przybliżony kosztorys sięga pono 7 t y- prawa, nie mogą rugować z hypotek dłu­
sięcy ruuli. Rzecz naturalna, że w rachunku gów tychże towarzystw; gdyź prawo pozwala 
nie zostało uwzględnione doprowadzenie do jedynie spłacać przed terminem długi obciążo­
względnego choćby porządku starego cmenta- ne wyższym. nad 60f0 roczn.i~ procentem; tym­
rza, który, że swą służbę już wysłużył, pój- cz~s0!l1 długi Towarz. są mzeJ oprocentowane. 
dzie w zapomnienie i zaniedbanie zupełne. J~zel~ zate~ tych ostatlllch przymusowo spła­
Dziś już nietylko ludzie ale i zwierz wszelki CiĆ n,te. I?ozna, a Towarzystw? K.red~towe Tl~ 
ma don wolny wstęp, wobec braku jakiego- ~c~esmeJszą spłatę dobrowolme s~ę me zgodZI 
kolwiek ogrodzenia; najłatwiej by może uyło l pICr~vs~eństwa l~ypotecz~ego pozyczce budo­
urządzić dokoła starego cmentarza żywopłot, wlane~ me ?dstąPl - eo lpSO takowa wydaną 
ale wobec ospałości naszych mieszczan, nawet być me moze. 
energiczniejsze a bardzo nieliczne jednostki ~ 
tracą powoli cllęć do pracy, która na każdym 
kroku spotyka nieprzewidziane przeszkody. 

Drugie 11asze marzenie - straż ogniowa­
wciąż jest jeszcze marzeniem, które oby jak­
nąjpręcLzej przybrało szaty rzeczywistości, by 
skoro nadejdą upały letnie, nie wisiała nad 

Z Towarzystwa Po*yezlwwo-Oszczędno­
ściowego. Dnia 19 b. m., w ubiegłą środę,o(l­
było się w lokalu tutejszego magistratu pierw-
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sze, organizacyjne, ogólne zebranie piotrkow­
skiego Towarzystwa Pożyczkowo-Oszczędnościo­
wego. Członkowie zebrani w liczbie 46, powo­
ławszy na przewodniczącego obradom prezesa 
Srzednickiego, który ze swej strony zaprosił 
na trzymającego pióro·p . .Mikołaja Cohna, przy­
stąpili do wyboru Zarząuu i Rady Towarzys­
twa, w skład których ostatecznie weszli: do 
Zarządu (w powiększonym komplecie, uwaga 
§ 72) pp. Jordan Kański (35 głosów), Stanisław 
Górzyński (25 gł.), Adam Dudkiewicz (22 gł.), 
Gustaw Lewy (18 gł. ), Mikołaj Kolm (18 gł.), 
oraz jako zastępcy: J. Chwedkowski (12 gł.), Teo­
dor Górzyllski (11 głosów), Korneli WilCZyliSki 
(10 gł.). Do Rady powołani zostali pp. Pąk:­
ciński (26 gł.), Strzelczyk (24 gł.), Sobiesz­
czański (22 gł.), Luft (20 gł.), Roman Szy­
mailski (20 gł.), Karol Szymański (15 głosów). 
Wreszcie ogólne zebranie upoważniło Radę 
(§ 104) do dycydowania kwestyj przewidzia­
nych przez ustawę w p.p. c. i e. § 103. 

Omówienie zasadniczych podstaw tej tak waż­
nej instytucyi zastrzegamy sobie w jednym 
z naj bliższych numerów «Tygodnia» . 

- Ogólne Zebrania. Dziś, w niedzielę, o g. 
3 odbędzie się Ogólne Zebranie Towarzystwa 
Dobroczynności dla chrześcijan; o g. zaś 6 takież 
zebranie Towarzystwa Kredytowego Miejskiego. 

Jednocześnie przypominamy o mającem się 
od1Jyć za tydzień, w dniu 3 marca, ogólno 
doroczllem zebraniu i wyborach do Tow. Wz . 
Kredytu, którego celem będzie: 1) zbadanie i 
zatwierdzenie sprawozdania Zarządu z czynno­
ści dokonanych w roku 1901, 2) zatwierdze­
nie wnioskó IV Rady co do rozdziału zysków, 
3) uchwalenie etatu wydatków na utrzymanie 
i administracyję Towarzystwa, 4) wybór wy­
chodzących Członków Rady, Zarządu i Komi­
syi Rewizyjnej. 

Czujemy się w prawie ostrzedz dobrze my­
ślących wyborców, (którzy nie egoistyczne in­
teresy, ale dobro ogółu stowarzyszonych mają 
na oku) przed organizującą się podobno wcale 
niepożądaną agitacyją, która te same co i w 
Radomiu osiągnąwszy na wyborach rezultaty, 
z pewnością wywołałaby i te same ich skutki. 
Chwała Bogu, że u nas trochę trudniej o coś 
podobnego, bo ci, którzy powinni być na ze­
braniu ogólnem obecni, nic świecą jak w Ra­
domiu swoją na niem nieobecnością. 

- Towarzystwo Dobroczynności uzyskało 
98 rub. 73 kop. zasiłku z zabawy urządzonej 
w d. 9 b. m., a rub. 34 kop. 50 z pierwszej 
zabawy postnej-tak więc pod szczęśliwą gwiaz­
dą zaczęte tanie herbatki przyniosły Dobr. w 
ciągu stycznia i lutego r. b., nie licząc dochodu 
z choinki, rb. 271 kop. 53. 
. - Na niedzielnej zabawie towarzyskiej 
w Tow. Dobroczynności D-r Strzyżowski, pre­
zes Towarzystwa, mówił o Bohdanie ZalesIam 
z racyi setnej rocznicy jego urodzin. Nadto 
chór amatorslo i kwartet smyczkowy przyczy­
niły się do urozmaicenia wieczoru. 

.. - Odczyty. Myśl zorganizowania nowej 
seryi odczytów kiełkuje już wśród mieszkań­
ców Piotrkowa. Jeden z szanownych organiza­
torów poprzedniej seryi ma nawet zamiar za­
jąć się tą sprawą; przy tej sposobności powta­
rzamy tu życzenie wielu osóu usłyszenia po 
raz wtóry pracy p. Lewego o prawach kouiety. 
Ci, których za pierwszym razem nie mogła 
pomieścić sala Dobroczynności, pragnęliby sobie 
to wynagrodzić i za naszem pośrednictwem 
proszą Szanownego prelegenta o powtórzenie 
odczytu. 

- Zabawa towarzyska w Tow. Douroczyn­
Dości odbędzie się za tydzień dnia 2 marca. 
Początek jej o godz. G-ej, tualety jak zawsze 
skromne i bufet tani. .Mamy nadzieję, że ze­
brani mile i tym razem, choć przy zupełnie 
innym programie, spędzą wieczór niedzielny. 

-- Koncert. N a rzecz niezamożnych ucz­
niów gimnazyjulll tutejszego, od będzie się 
w d. 25 b. m. we wtorek, koncert, który 
niezawodnie zainteresuje liczniejsze grono słu­
chaczów niż to, które zdoła pomieścić 
sala klubu Cyklistów; udział w nim przyj-
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Tną: panna Margot-Kaftalówna (śpiew); pani 
Stefania Babiclca (fortepian); pan Tadeusz 
Kal'lski (śpiew); p. Dobrosław Kleyna (de1<la­
macy ja); pp. Włodzimierz Kański, Domailski, 
E. Gerber i :Malinowski (kwartet , zmyczko­
wy); p. Hirszfeld (fortepian). 

- (O-lecie. W dniu 21 lutego b. r.­
obywatel miejscowy- p. Jordan Kański nkoil­
czył 40-letni o1<res swej służby pallstwowej, 
którą najpr7.ód pełnił jako profesor miejsco­
·wego gimnazyjum m~zkiego, zajmując w nim 
długie lata l<atedrę matematyki, a następnie 
jako inspektor podatkowy powiatów piotrkow­
skiego i nowo radomskiego. Oprócz tego, nic 
szczęuził też niegdyś wraz z innymi pracy 
przy zakładaniu różnycll prywatnych instytu­
cyj w mieście tutejszem, jak straży ogniowej 
ochotniczej, towarJlystwa dobroczynności, to­
warzystwa kred. miejskiego, a dwukrotnie 
kierował jednodniowym spisem ludności. Nie­
>\\vykle zdolny, w każdy z powierzonych mu 
obowiązków wkładał całą duszę, z tą rzadką 
dziś u nas pracowitością i sumiennością, o któ­
rą tak na honorowych jak i na płatnych urzę­
dach tak trudno. Zasłużonym więc będzie od­
poczynek Szanownego profesora, dla którego 
każdy prawie majakiś dług wdzięczności; uczyn­
ność bowiem stanowiła zawsze jedną z wybit­
nych jego zalet. 

- Ilość Zakładów handl. i przemysło-
ych w Piotrkowie. W ogólnej liczbie 

istniejących w Piotrkowie zakładów handlo­
wych i przemysłowych, zaopatrzonych w od­
powiednie dowody na prawo przemysłu i han­
dlu, w 1886 roku znajdowało się 7,GO/o za­
kładów, należących do chrześcijan i 92,4°;°­
do starozakonnych. Po upływie lat 15-tu od 
,\'skazanej daty, a mianowicie w 1902 roku­
stosunek powyższy uległ następującej zmianie: 
na ogólną liczbę 680 zakładów handlowych 
i przemysłowych, do chrześcijan należało 224, 
czyli 34,4% , a do starozakonnych 456 za­
l,ładów, czyli 65,4% ogólnej ich liczby. 

.- Ilość nieruchomości w Piotrkowie. 
Ogólna liczba oddzielnych MJ\~ nieruchomości 
prywatnych (niezależnie od 35 rządowych, 
miejskich i instytutowych) w Piotrkowie w ro­
ku 1886 wynosiła 558, z dochodem 403,340 rb. 
w roku zaś 1901 wynosiła 899, z dochodem 
584,003 rb.; a więc, w przeciągu 15 lat 
przybyło 341 nieruchomości, z dochodem 
180,G63 rli. 

Największy przyrost w tej mirrze spostrze­
gać się daje w ostatnie m 5-cio leciu, t. j. 
IV okresie 189G· - 1901, w jakim czasie przy­
było nowych nieruchomości lGG; poszczególe 
zaś IV tym-że okresie zbudowano nowych zu­
pełnie domów i oficyn 227, przekształcono ze 
ze starych na nowe 59, l'a7.em 28G; ro­
zebrano 7. 

-- W (-cll kancelaryj ach rejentów przy 
sądzie okręgowym piotrkowskim sporządzono 
rozmaitych aktów: w 1900 1'. na ogólną sumę 
13,5400,338 rb.; w roku zaś 1901 tylko na 
sumę 9,639,582 rb. A więc odpowiednia 
zniżka z zestawienia· 2-ch lat ostatnich "'y­
nosi 3,900,756 rb., co jC'st wynikiem ogólnej 
obecnie IV interesach stagnacyi. 

- Z Snlejowa. N akoniec doczekaliśmy 
się stałego w osadzie naszej lekarza. Jest nim 
przybyły w ubiegłym tygodniu do Sulejowa 
Dr. Mieczysław Wasiewicz, który tu nieza­
wodnie znajdzie pole do pracy, bo osada hliz-
1<0 5-cio tysięczna i cała okolica za Pilicą 
pozbawione są pomocy lekarskiej. FelcJlerzy 
Sulejowscy, a jest ich kilku, stracą zapewne 
swą praktykę lekarską, a są między nimi 
i tacy, którzy się nie wahają pisać recept 
i to poważnych, rujnujących clo reszty słaby 
organizm chorego. 

Aby utrzymać na dłużej lekarza, mieszkań­
cy osady powinili jalmajprędzej wprowadzić 
w czyn kiełkującą już myśl stałej dla tegoż 
lekarza pensyi, a będącą w opłakanym stanie 
rzeźnię powierzyć jego opiece. Jest także 
w Sulejo,Yie tartak, który dla zapewnienia 
pomocy lekarskiej pracującym robotnikom 
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utrzymuje stale felczera. Zdaje się, że wedle czelnik Bagniewski, pomocnik Mosdorf inżynier. 
prawa fabrycznego, takie stanowisko należy Członków czynnych 76. Rada straży: Grass­
się również lekarzowi. Oby te dezidarata prezes, Jan Olszakowski- wiceprezes. 
spełniły sięl Fiant. - - Łódzkie Towarzystwo wzajemnego 

- Dworzec kolei Częstochowa-Herby już kredytu wykazuje w rocznem sprawozdaniu 
jest zupołnie gotowy, a ruch na kolei ma obroty poważne, a zarazem świadczy o rozwo­
być z wiosną otwarty. Licząc razem z odno- ju i użyteczności instytucyi. Członków liczyło 
gam i do fabryki Hantkiego i od stacyi Bla- Towarzystwo z początkiem r. b. 1,012, kap i­
chowni do Huty, długość linii kolejowej wynosi tał wynosił w tymże terminie 440,400 ruhli, 
71 kilometrów. czyli wzrósł przez rok o 11,450 rubli. Obrót 

_ Zawiercie. Towarzystwo akcyjne gór- był 111,069,500 rubli, obrót kasowy wynosił 
nicze odlewni żelaza, zakładów mechanicznych 28,990,479 rubli, a wzrósł przez rok ubiegły 
i kopalil węgla «Poręba» osiągnęło IV roku o 7,768,263 ruhli. Czyste zyski lV'ykazują su­
eksploatacyjnym 1900/1 czystego zysku 99 .195 mę 75,490 rubli, a więcej o 12,692 rubli, 
rubli. Dywidendę pr7.yznano w stosu nIm 7 aniżeli w r. przesl';łym. -Kapitał zapasowy i 
proc. Oli kapitału akcyjnego 750,000 rnb., a rezerwowy na korzyść członków stanowić bę­
resztę użyto na różnr odpisania w stosunku dzie, po zestawieniu bilansu, pierwszy 22,000 
2-- 10 proc. rubli, drugi 40,000 rubli. Wogóle rok spra-

wozdawczy dla Towal'zystwa wzajemnego kre-
- Świetny rezultat! Z pomięchy wielu dytu, pomimo ciężkiego roku i zastoju ogólne­

zakładów przemysłowych mało które tak świe- go, był bardzo pomyślny i w stosunku do ob­
tne przedstawia obroty jak Warszawskie Tow. rotów, straty wyno. zą nader mały procent. 
kopalń ,ręgla i zakładów hutniczych. Dało 
ono za rok ubiegły 1901--40 proc. dywidendy! - Zmarła w Warszawie ś. p. Władysła­
kurs 250 rublowy akcyi ustalił się na 730 rb. wowa Skrzetuska żona profesora 8krzetuskiego, 

który w 1862- 1864 roku wykładał w tutej-
- Ciekawe dane podaje sprawozdanie szem gimnazyjum. 

okręgu akcyzy, do którego należą powiaty: 
łódzki, łaski, brzeziński. W całym okręgu w 
roku 1897, t. j. na rok przed wprowadzeniem 
monópolu było około 2,200 restauracyi. 
V{ pierwszym roku po wprowadzeniu mono­
polu liczba ta spadła do 1,900, a obecnie w 
okręgu jest 744 restauracyi, oraz 87 państwo­
wych sklepów monopolowych. 

- Epizootija od 8 (21)-15 (28) stycznia 
a) zapalenie epidemiczne; we wsi Strzałld w 
pow. rawskim, zachorowała jedna sztn1ea ro­
gacizny, padła jedna sztuka; b) zaraza sybe­
ryjska owiec, na folwarku Borki IV gminie 
Radziechowice w pow. noworadomskim zacho­
rowały dwie pacHy dwie c) róża u trzody 
chlewnej., w osadzie Inowłódż w pow. raw­
skim zachorowało dwie sztuki padła jedna. 

- Napad. Na powracającego w ulJiegły 
poniedziałek z Łodzi mieszkailCa wsi Wonda­
lin gminy Wiskitno sześćdziesięcioletniego Łu­
kasza Olkusiaka napadło kilku drabów i tak 
go pobili kłonicami i drągami, że życiu po­
szkodowanego grozi poważne niebezpieczeństwo. 

- Ofiary. Bezimiennie złożono na potrze­
bującą pomocy młodzież rub. 25 - do uznania 
redakcyi «Tygodn ia». 

Zamiast wieńca na grób ś . p. Kazimiery 
z Karbowskich Kobosko, zmarłej w Nowora­
domsku, grono amatorów uczestników «Chaty 
za wsią» z Piotrkowa składa rb. dziesięć dla 
ubogiej położnicy, do uznania piotr. Tow. Dobr. 
w Piotrkowie. 

Osobiste. D. 8 b. m. odbył się w Tu­
szynie ślub p. Janin y Sl\alskiej z p. Konstan­
tym Raclowickim. 

- Ogólne zebranie llczestnikó\Y kasy 
pożyczkowo-wkładowej przy sądzie okręgowym 
odbyło się w d. 12 b. m. Przybyło 27 osób. 
Ka przewodniczącego powołano p. Czyczeryna, 
prezesa sądu. Po otwarciu zebrania p. J achi­
mowski, wice-prezes zarządu, odczytał spra­
wozdanie zarząd u za 1901 rok, a p. Egierski, 
w imieniu komisyi rewizyjnej, wniosek tejże 
komisyi o zatwierdzenie rachunków. Ogólne 
Jlebranie zatwierdziło sprawozdanie, wyznaczyło 

- W "Wal'sz. Dniew." czytamy: «Na do rozporządzenia zarządu rb. 175 na utrzy­
pOSiedzeniu komitetu opieki nad domami pracy manie kasy rb. 200 na wsparcia bezzwrotne 
i domami zarobkowemi, p07.ostającego pod w razie choroby lub śmierci uczestników nie­
Najwyższą opieką Jej Cesal'skilj .Mości Naj- zamożnych lub ich rodzin i pOJlostawiło wy­
jaśniej~zej Pani Aleksandry.Teodorówn'y, 7,~- sokość procentów od wkładów dobrowolnych 
rJlą~zaJący . spra.\~'aml .komltetu. zawIadom.ił w dotychczasowym zakresie, poczem przystą­
tenze komitet, JZ zamlerz?ne Jest 0tw~rcle piło uo wyborów. Za pomocą balotowania ta­
domu p~'acy w CzęstochOWIe, '~ gub. plOtr- jemne~w zostali wybrani do zarządu: pp. Cho­
l~owskleJ. Potrze ha domu takiego lłomacz.y lewicki, członek sądu (27 gł.) Gerber sędzia 
SIę znacznym napływem do . Częstochow~ ludu śledczy (25 gł.), Jachimowski, członek sądu, 
roboczego, wśród. którego ~lelu . pozo.st~Je bez (240 gł.), na ich zastępców: pp. Konopacki, 
kawałka chl~ba l zmllszel:l ~ą zeb.rać l zdo~ adwokat przysięgły (20 gł.), Koszelew-Dema­
bywać środl~1 do utrzymama mnelTIl sposobami szkiewicz, członek sądu (19 gł.) i Byczkowski 
przestępnemJ: ~amą potrze~ę dom~ pr~?y 1110- adwokat (11 gł.), na skarbnika p. Filipski, 
tywyJą ~ałoz.vcl~le tą okoll~ZllOŚ~lą, 1Z dom notaryjusz (25 gł.), na jego zastępcę p. Stęp­
taki ~oze posłuzyć do z~poblPgallla wszell{]ego czyIislii, pomocnik notaryjusza (24 gł.), do 
rodzaJU naukom .s?cYJalno·d~mokratycznym, komisy i rewizyjnej: pp. Dębski, adwokat przy­
~tó:e ro;!)ow~zecbllJaJą ;'obo,tlllC!, przyb!wa- sięgłl (~1 gł.), Suzin, podsekretarz sądu (20 gl.) 
Ją~) .z l rus I Austr~t.. lCral~co" ość nauk po- GuhnslCl, podsekretarz (20 gł.), na zastępców: 
mle~lOnych szczególnIej oddzlaływa ~la ?l'ole- pp. Preobrażeński, sekretarz sądu (gl. 9), 
tarYJat, wpośród kt~rego wytwarza SIę zy~vlOł DUSZYI1Ski, podsekretarz (8 gł.) i Borkowski, 
pod wzgl~dem polItycznym. ~Ie Z~SłUgllJąCy kancelista sądu (8 gł.) i wreszcie do kOllu:syi 
na za~fal1Le. Dom pracy zmnIejszy liczbę pro- 1'ozpatrującej przedwstępnie skargi na zarząd 
let rYJatu» . zostali powołani: pp. Czyczeryn, prezes sądu, 

- Świeżo zatwierdzona straż ogniowa ~rzednicki, wice-prezes; Antepowicz, czŁonek 
ochotnicza w Łasku została już zorganizowaną. sadu. 
W dniu 10 o. m., odprawiono solenne nabo- • Z zat\Yierdzonego sprawozdania okazuje się, 
żeństwo, na które zgromadzili się wszyscy że kapitctl obrotowy w 1901 r. stanowiły: 1) 
członkowie slraży i mieszkańey miasta. Po pożyczki, pn~ypadające od uczestników, które 
skończonej wotywie, ksiądz prałat Ploszaj mial w d. 1 stycznia 1901 r. stanowiły rb. 17408 
mowę do członków straży ogniowej, następnie kop. 55; w ciagll roku wydano 287 nowych 
poświęcił budynek i narzędzia ogniowe, zaku- pożyc7.rk na rb. 52343; zwrócono przez dłuż­
pione za 2,400 r., zebrane drogą dobrowol- nikó\\' rb. 49837 Je. J, wskutek czego w d. 
nych składek. Skład straży ognio\\'rj j<:'st 11a- 1 stycznia r. b. sumy przypadające od dłuż­
stępujący: naczelnik straży Bonifacy Byliński, ników wynosiły rb. 19914 k. 51; 2) gotowizną 
pomocnik Adolf Grygier;- naczelnik l oddziału, \I' kasie w d. 31 stycznia 1901 r. było rb. 
doktór Jerzy Gliński, pomocnik Stanisław Bll- 63'1 kop. 54; 3) wartość rb. 1000 listami 5% 

liński, sekretarz magistratu; II oddział: na- zasta,wnemi Ill. Piotrkowa, z doliczeniem war-
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tości kuponów od papierów procentowych ka­
pitału zapasowego, stanowiła rb. 9.38 k. 87; 
tym sposooem aktywa wynosiły rub. 21487 
k. 92; pasywa zaś stanowiły: 1) wkłady obo­
wiązkowe, których w d. 1 stycznia 1901 1'. 

było rb. 17467 k. 97, w ciągu roku wpłynęło 
rb. 4332 k. 5, zwrócono rb. 3465 k. 21, na 
r. b. pozostało rb. 18334 k. Sl i 2) wkłady 
do browolne, których w d. 111 1901 1'. było 
rb. 1325 k. 21; w ciągu roku złożono rb. 
2290 k. 91, i odebrano rb. 1422 k. 71, wsku­
tek czego pozostało rb. 2193 k. 41, a po 
doliczeniu procentów za rok ubiegły (rb . 42 
kop. 36) rb. 2235 k. 77-razem pasywa sta­
nowiły rb. 20570 k. 58, różnica zaś w po­
równaniu z aktywami w ilości rb. 917 k. 34 
stanowi zysk czysty kasy za 1901 rok. Zysk 
ten powstał z następujących dochodów: 1) po­
brane 60 /0 od pożyczek rb. 1073 k. 57 2) 
zwrot kosztów pocztowych-sądowych i za 
sprzedane książeczki wkładowe rb. 6 k. 21; 
3) procenty od papierów procentowych rb. 76 
k. 34, razem rb. 1156 k. 12, po strąceniu z 
dochodów: 1) straty na papierach procento­
wych rb. 30 k. 50, 2) kosztów utrzymania 
kasy rb. 152 k. 4 (w tern buchalterowi rb. 
130, zabezpieczenie premiówek od losowań 
rb. 16 k. 97, koszty sądowe-pocztowe rb. 4 
k. 72 mateljalja k. 35) i 3) procentów od 
'wkładów dobrowolnych wypłaconych (rb. 13 
k. 88) i pl'zypadających do wypłaty (rb. 42 
k. 36). Z czystego zysku przelano do kapitału 
zapasowego rb. 16 k. 47, a resztę rb. 900 
k. 87 rozdzielono między uczęstników jako 
dywidendę od wkładów obowiązkowych. Dywi­
denda wyniosła. 5,280/0 w stosunku rocznym 

Kapitał: zapasowy w d. 1 stycznia 1901 r. 
stanowił rb. 896 k. 27, w ciągu roku wyda­
no z niego 3 wsparcia bezzwrotne, w ilości 
1'1>. 80, a po doliczeniu kar za uchybienie w 
zapłacie terminowej pożyczek (1'0. 27 k. 86), 
części zysku czystego (rb. 16 k. 47) IV zysku na 
papierach procentowych (r. 235) w d. 1 stycznia 
1902 r. wyniósł rb. 1095 k. 60. Składał się 
on z 3 premijówck 1864, 1866 i szlacheckiej, 
oraz z gotowizny w ilości rb. 8 k. 60. 

Uczestników w d. 1 stycznia 1901 r. było 
137, w ciągu roku przyjęto 28, ubyło 17, 
na rok 1902 pozostało 1-18. 

Najwyższe nagrOdY, odznaczenia, rangi i zmiany. 

- Wikaryjusz parafii Zgierz, ks. Sylwester Ga­
łecki, przenic~iony zosiał do parafii Łęczyca. 

- Order Sw. Stanislaw'a 3-go stopnia otrzymał 
członek komisyi kwaterunkowej m. Łodzi, Konstan­
ty Mogilnicki. 

-= I _ _ .*~~-_t_o-
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Nasza korzyść. Fabryka superfosfatów 
«Strzemieszyce» otrzymała liczne zamówienia 
od związków rolniczych galicyjskich i pry­
watnych firm handlowych, które chcą zakupić 
całą produkcyję . Dotychczas Galicyja sprowa­
dzała superfosfaty z Niemiec tylko, obecna 
agi tacy ja wywołała zwrot stosunków z korzy­
śc i ą dla naszych fabryk. 

Wiadomości ogólne. 
Wzajemne ubezpieczenia. Wprowadzając do Kró­

lestwa Polskiego instytucyję wzajemnych ubez­
pieczeń od ognia, wyznaczyło ministeryj um 
skarbu 250,000 rb. na koszty przeszacowania 
nieruchomości. Po zbadaniu ogromu tej roboty, 
zarząd wzaj. ubezp. uznał, że suma pomienio­
na ani IV części nie wystarczy na pokrycie 
tych kosztów, postanowił więc w miastach 
większych oprzeć się na istniejących już sza­
cunkach. 

--- Podwody. W sprawie podwód, dostareza­
nych na ządanie, przeważnie wojska - przez 
właścicieli rolnych w Królestwie, zaorał głos 
«Warsz. Dniewn.» Autor odnośnego artykułu 
wykazał na podstawie danych szczegółowych, 
że właściciele podwód po odtrąceniu wynagro­
dzenia, wynoszącego po 2 kop. na wiorstę, tra­
r.ą rocznie 252,000 rubli: liczba wojsk w gra­
nicach Królestwa jest znacznie większa niż w 
innych miejscowościach, co przy tak małej 
płacy wpływa na niepomierne obciążenie lu­
dności. 

Autor radzi powinność tę zamienić na po­
datek stały, rozłożony równomiernie na wszy­
stkich posiadaczy rolnych, zarówno w Kró­
lestwie, jak i w Cesarstwie. 

- Kom isy ja specyjalna przy ministeryjum 
skarbu, jak donosi «Kraj» rozpocznie nieba­
wem obrady nad sprawą obowiązkowego nau­
czania małoletnich robotników fabrycznych. 
~ 

LISTY OD REDAKCYJ. 

- Pani M. Lichodziejewskiej w Zielencinie. List Sz. 
Pani wraz z marką wręczyliśmy <Młodej osobie • . 

-- . Stałemu prenumeratorowi • . Nauczycielem w szko­
le dwuklasowej miejskiej w Tuszynie j est p. Stanisław 
Wosik, a pomocnikiem jego p . Pojawis, który, j ako 
młodszy nauczyciel, prowadzi niższe oddziały, gdy p. 
Wosik-wyższe > . 

- Pani K. w Piotrkowie. Fundusz na wpis dla có­
reczki Szanownej pani uzyskaliśmy. Opłata zostanie 
wniesioną do kancelaryi gimnazyjaillej . 

--+<~>.(~-
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Licytacyje W obrębie gubernii piotrkowskiej'. 

_.- W dniu 11 (24) lutego w m. Łodzi 1) w domu pod 
.I\'!! 55 przy ul. Nowo-Zarzewskiej, na sprzedaż konia, 
wozu, mebli, mąki i t. d., od sumy 140 rb. 10 kop. 

- 13 (26) lutego w m. Łodzi 2) w domu pod 1\2 168 
przy ul. Piotrkowskiej, na sprzedaż wozów, konia broni 
mebli i t. d., od sumy 237 rb. 3) przy ul. Scnatorskiej 
pod M 23, na sprzedaż mydła zwyczajnego, od sumy 
440 rb. 

- 14 (27) lutego w m. Łodzi 4) przy ul. Staro -Za­
l'zewskiej pod J\2 65, na sprzedaż dwóch wozów, 1600 
kafli białych, od sumy 220 rb. 

- 19 lutego (4 marca) w m. Piotrkowie przy ul. 
Kijowskiej, w mieszkaniu Szlamy Zajączkowskiego, na 
sprzedaż szafy ogniotr wałej, mcbli, sprzętów domowych 
i t. d. od sumy 210 rb. 

- 25 lutego (10 marca) na komorze w Hcrbach 
ua sprzedaż skonfiskoAlanych towarów za sumę 1149 
rb. 88 kop. 

- 27 marca (9 kwietnia) w sądZie okręgowym Piotr­
kowskim na sprzedaż: 1) 15 morgów ziemi bez budyn­
ków wc wsi Bolesławów w pow. łódzkim, od sumy 
500 rb. 

CENY ZBÓŻ 
za korzec wagi Warszawskiej 

podług sprawozdań " Okólnika Rolniczo-Handlowego". 

ZBOŻA 

Pszenica wyborowa 
średnia 

Żyto wyborowe 

" średnie 
Jęczmieil browarny 

na kaszę 
Owies wyborowy 

średni. . 
Groch warzelny 

" 
pastewny 

Proso . 
Gryka. 
Rzepak 

Łódź I Piotrków 

Ruble i kopiejki. 

) 
)6.00-6.60 

) 
)4.01 -4.60 

4.40 
3.60 

) 
)3.60 4.00 

~6.00- 6.35 

) 
)3 .85 .. -4.50 

) 
)3.60-4.00 

) 
l·1O-3.50 

) 
) 

Rozkład Zimowy pocią[ów na staCji Piotrków 
od dnia 15 (28) Października 1901 r. 

Odchodzą z Piotrkowa: 

Do Granicy i Sosnowca 

2 m. 41 w nocy kuryj er. 
4 m. 24 w nocy osobowy 
9 m. 29 rano pocztowy 

12 m. 35 po poł. osobowy 
3 m. 15 po poł. osobowy 
5 m: 4 po poło pospiesz. 
6 m. 25 po poł. osobowy 
9 m. 47 wiecz. osobowy 

do Częstochowy 

Do Warszawy 

3 m. 5 w nocy kuryj er. 
5 m. 7 w nocy osobowy 
6 m. 20 rano osobowy 
8 m. 19 r ano osobowy 

11 m. 3 rano osobowy 
1 m. 32 po poł. pospiesz. 
6 m. 2 wiecz. pocztowy 
7 m. 56 wiecz. osobowy 

Przychodzą do Piotrkowa: 

. Z Granicy i Sosnowca 

12 m. 25 w nocy osobowy 

Z Warszawy 

11 m. 27 w nocy osobowy 

P A T E N ... .I'OW" ANY A NGIELS KI 

PLATINUM ANTI-GORSET 
Zalecany przez najsławniejszych lekarzy i cieszący 

się ogólnem uznaniem, zadawalnia naj wybredniej­
sze wymagania pali, lladając ładną figurę, nie krępując 
ru chów, nie uciska ciała, a że nic posiada przedniej 
szl,odliwej brykli , nawet panie nieprzyzwyczajone do 
noszenia gorsetów. mogą takowy nosić przez dzień 
cały. 

nro~a Zalazna W arszawsko-Wiadańska 

Platinki są elast~·czne, nie rdzewieją, nie łam ią się. 
Gor set miQkld lej,ki w noszeniu, może być prany ra­
zem z bielizną. Bardzo praktyczny -dla osób brzemien­
nych i karm iących ; materyja.ł gDrsetu jest mocny, przy­
gotowany w jw lorach nie wypierających s ię . Ceny sto­
sownie do gatunku materyjału J'ub. 4.85, 5.35, 5.89. 
Batyst, &.50. Tiulowy 7.00. Dla pań pełnych, brze­
miennych i karmiącyell 50 kop. drożej. 

___ Detaliczne obstalunki wysyła się za zalicze­
niem pocztowem (Ilawet bez zadatku) licząc wysyłkę 

50 jwp.). Przy zamówieniu 3-ch lubwięcej sztuk, wysyłka liczy się franco . 
Przy obstalunku wystarczy nadesłać miarę połowy noszonego gorse­

tu (w piersiach, w pasie i biodrach), oraz wysokość boku od pachy do ta­
lii. Dodając, czy gorset noszony, dobrze schodzi się IV plecach, 

Gorset nie 7,llpelllic dopasowany do figury. firma zmienia i wysyla 
na swój koszt inny. 

Sprzedaż wyłączlut na całe Cesarstwo w sładzic flrmy, 
. HYGIENA . , Warszawa Bielańska .Ni! 18, I-sz e piętro. 

Adl'c~ dla listów: . HYGlENA >. Warszawa :\'2 301 (6-2-6) 

podaje do ogólnej wiadomości publiki, że w dniu 22 MaJa 
(4 Czerwca) 1902 r. o godzinie 11 rano na stacyi Piotr­
ków, odbędzie się sprzedaż przez licytacyj ę pu­
bliczną nieodehranego przez odbiorcę transportu 100 wor ków 
kredy białej mielonej , wagi 765 pudów, z frachtu od Szlamo­
wicza, Bel'ezina-Piotrkó\v M l 138 z dnia 3 O Listopada 19 01. 

(3-2) 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE "TOPÓR" 
"W. Kozłowski, G. Chochoł, F. Ebert, A. Sławeta" 
wykonywa wszelkie roboty budowlane i drogowe z włas­
nych lub powierzonych materyjałów . 

Biuro przedsiębiorstwa w Częstochowie, ul. Kra-
k owska ~2 40. (6-2) 



6 TYDZIEŃ ~ 8 

..4 ... .",.""., ~M.....,.J... o 6 Ł (O S Z E N ł E~ 
W skł~dzie materyj~łow piśmiennych 

przy Drukarni 

"Tygodnia" 
znalezc moina, DO cenach DrzystęDllYCU: 
Papier kancelaryjny II" 50 

~atunkach, 

Papier rejestrowy w 25 ga-
tUllkach, 

Papier listowy w różnych wiel­
kościach , gladki i linij owany, 

lO-ty 
J 
• 

Papier listowy fantazyjny w 
}lndełkach, 

Papier okładkowy, 
Papier pakowy i obwolut., 

w mieście gubernijalnem piotrkowie 
'Zwykły i czerpany, 

Koperty wszelkiego rodzaju i 
wielkości. biurowe. handlowe 
i zwykłe, listowe i bi letowe, 

NA KONIE, INWENTARZ, NARZĘD4IA ROLNICZE, POWOZY, 
BRYCZKI, UPRZĄZ i t. p. 

Kalka angielska, 

Stalówki lIa pudełka, najpow­
szechniej używane, 

. . d' 18 Lutego1°02 t· rozpocznIe SIę w nI u 3 .Marca iJ r.. J. W Poniedziałek. 

Atrament wyborowy, w flaszecz­
kach i butelkach, krajowy i za­
graniczny, zwykły i kopiowy, 

Pudełka tuszowe, wieczne-
bez potrzeby dolewania tuszu 

Linije zwykłe, hebanowe-i meta: 
lowe gięte, z bibulastemi 
ochraniaczami. 

Bilety wizytowe, fason zwy­
kły i amerykański -. brystol 
wyborowy. 

Bilety wizytowe fantazyjne 
oraz kwadratowe, 

Sekretniki gładkie i linijowane 
w dużym doborze, 

Karty do korespondencyi , 

Passe parto ut - papier listo-
wy łącznie z kopertą.. 

Notesy, 
Suszki marmurowe i drewniane, 

Bloki gładkie i kratkowane, róż-
nej wielkości i fasonu, 

Pluskiewki i Spinki do papieru 

Ołówki czarne b. tanie, , 

Ołówki kolorowe, 
Ołówki mechaniczne i do karnet .. 

Ochraniacze do ołówków, . 

Gumy w drzewie, zwykłe, 

I TOW ARZYSTWO HAN~LU HERBATĄ I 
IW. WYSOCKI I S-ka w Moskwie 

Dostawcy Dworu Jego Cesars. Mości Szacha Perskiego 
KAPIT AL ZAKŁAD OWY Rbl. 6,0005000 

Obrót roczny około Rbl. 20,000,000. 
Dzięki wysobemu gatunkowi naszej Herbaty szczególnie wyróż­

niającej się swoim silnym aromatem, delikatnym smakiem i mocną escn­
cyją, firma nasza zajęła jedno z pierwszorzędnych miejsc w Europie pod 
względem obrotu. 

~ Zakłady nasze znajdują się w lI1o­
~ skwie i Odesie, w zabudowalliach w1a­

~ I:>' sllych i zatrudniają przeszło 1500 osób. 
'd ~ Herbatę naszą otrzymać można we 
~ e:: wszystkich pierwszorzędnych magazynach 
~ ~ w Cesarstwie i Królestwie. 

'< Przy nabywaniu naszej herbaty u-
;§ ~ praszam~- sz. konsumentów zwracać szcze­
~ ~ gólną uwagę na identyczność naszej mar­
~ §. ki handlowej - Okręt - przez Rząd za-

ci. twierdzonej i żądać herbaty Wysockiego 
~ z Okrętem. 

Zarząd Towarzystwa «W. 'Vysocki i S-kIL' znajduje się w Moskwie. 
Oddziały: w Warszawie, Odessie, Rostowie n. D., Ekaterillburgu, 

Charkowie, Tyflisie, Rydze, Wilnie i Symferopolu. 
Oddział Warszawski TŁOMACKA Ni! II. (6-2--3) 

Gumy b b ~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL~łL)łL~łL~łL~łL~łL)łL)ł()ł()ł()łL)ł( 
wy orowe ez drzewa, H art- ;ł~;ł~;'~;'~;'~;ł~;ł~;ł~;'~;ł~;ł~;'~;'~'ł~;ł~;ł~;ł~;ł~'ł~''''ł'''''''ł~''ł' 
~~~~~, ~ W 

Obsadki po rozmaitych cenach, ~~;.~~ Zm,lana włas' cl·cllela. ~~:ł~-Lak LeSZCZYliskiego i Kaqishona, ;':' ;'''!.. 
Guma arabska w flakonach, ~łL )ł( 
K ł ;ł~ ,.., 

a amarze marmurowo i szklane ~!E Niniejszem mam honor zawiadomić Sz. Publiczność Piotr- ~:( 
Nici do szycia ksiąg, ~:E kowa i okolicy, że egzystującą od lat trzydziestu restau- ~:E 
Jedwab trójkolorowy, ~M racyję dawnicj "Skibińskiego" pO gruntownem odnowie- )ł( 

(3-3) 

Skutkiem zamiany na większ~, jest do 
sprzedania od kwietnia r. b. 

Lokomobila 20 HP 
widzieć można czynIJą w Piotrkowie . Hu-
ta. Kara >. (3- 1) 

Zarybek Karpi 
posiaua do sprzeclania- Bełdów 
pod Łodzią, poczta Aleksandrów 
Łęczycki. 

Sprzedaż 

l . Kwietnia.. 
rozpoczyna się od 

(6-1) 

POWSZECHNIE ZNANY 

.,.. 7)7)ARA60 VV 
--

ST, GÓRSKIEGO 
na wyniszczenie ODCISKÓW. 
Sprzedaż w Składach Aptecznych. 

« VENUS» puder 
poleca się jako nieszkodliwy, subtelny, 
i niedostrzcgalny. Sprzedaż wszędzie po 
15. 30, 50 k. i rb. 1. (20-19) 

Znaczny dochód 
dodatkowy mogą sobie zapewnić osoby so­
lidne, przyjmując łatwą ajenturę. Specy­
jallle kwalifikacyj e zbyteczne. Oferty ad­
resować należy pod lit. . M. K. J.> do 
Rudolfa Mosse. Wiedeń 1. Seilerestiitte 2, 

. (2-2) 
Kopijały z wszelkiemi przyborami, ,:~ nin z dnicm 8 b. m. Ob~jmKllję lna. siebie it nadal prśo,,~a- ~:~ 
S t ;ł~ dzić ją b~dę najstaranniej. uc lIua zaopa rzona w . WIC-"" DO sprzedania w każdym czasie egrega ory do listów i faktUJ', ~łL I P" t l' l' . . "-łL . ;ł~ że prodn ,ty, lWlllca - w run n (l'3Jowe l zagral11czne ;.~ 1\1 AJ! T E K Z I E 1.r ~ JT I Scyzoryki, Nożyce do papieru , , .l' ... ~ lf.L a \.. 
K I d ~:E najlepszych firm. Z poważanicm ,:E 206 mor. w dobrej glebie; łąki około 30 111., 

a en arze po zniżoncj eenic )ł( )ł( lasek, woda, ogród owocowy. inwentarz 
tabliczkowe i do ździrrania, {:} (3-3) A. Szerszyński. ~:~ żywy i martwy, ładne położenir, mila od 

Gotowe Wszelkie Księgi ;ł~ "'ł' st. Gorzkowice. Cena 21.000 rubli.-~ Wia-
" Druk'" dla DuchowiCl'lstwa, Obywateli )ł()łL)ł()ł(~łL)ł()łL)łt)ł()ł()ł(~ł()łt)łt)łOł()ł()ł()ł()ł()ł()ł()ł()ł( dom ość u Redaktora . Tygodnia., lub u 

• Ziemskich, dla Sędz iów Gmin- "ł""'~"""""'~''''''~'ł''''''ł''''''''ł'''''''.'''''''ł'''''''''''''''ł'''''ł'''ł' właściciela Habdank - Gembarzcwskiego. 

I 
~~}~~;~~~~~,~:~~;~;~~ I NiEMKA A Kupię majątek WnKlio.ziIslie

T
, ~Arz:wzs:c;~y'Zk:~JM~:AS(Ł3=--A2) 

na zwykłym i biletowym brystolu , etc. • r' ~. , • ziemski włók mniej więcej trzydzieści oraz 
~I-~-"""'-~------~I Z patentem l znaJOmOSCl~ l oSYJ- drugi mniejszy wfók kilkanaście bez słu- w najlepszym gatlllJlm od 6 - 8 garncy 
!!!!!!!!!!!!!'!!I!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'!!!!!!!!'~I siego języka poszukuje lek- żeb?ości. Oferty przyjmuje B.iuro Oglo- tygodJJiowo. 
Do dzisiejszego numeru dołącza się arkusz CVJ" Wiadomość na pensyi szen Ungra, Warszawa Jeroz?hmska N~ 84 Restauracyja dawniej Skibiń.'~lciego 

25 powieści p. t. J, ., ( pod adresem RolnIk. w Piotrkowie. Szerszyński. 
«O MILIJONY». W-nej H. DOnlańskiej.(3-2) (W.B.O.671) (2-2) (2-2) 

Redaktor i Wydawca Mirosław Dobrza.ński. 

)l,03BOJIeUO Il,eH3ypolO. W drukarni M. Oobrzańskiego w Piotrliowie. 



'UJ[UA'JyO 'Uł'UUI uZ'JOąU 'UU OJ[lkl- ill'Ul 'Uł'UlS 'UJOA\ P ol 
-oJ[ V'UM.OpUąUZ »~OH 'Uł'Uill feTzp.mą eZ'Jzse! 'UłuzS}(aTA\Z 
ilUO~A\A~OeTU mez'J1U 'al aJ[lsnd 'eu~e1U~ efe~A\UZ emmr 
-AZ.llsMocIe~u mez'JTu 'ilU uUJ~z ''R'Jl,IOIS eweTUIo.lcI e'Jil(ud 
'UU mel'U[ uU0T-MUlSAi\\ 'UTIZ,\zJZstqd 'Rl 'Uł'U'J 'UIAą ~el 
il~u N 'u~'J~o~'Uu 'R.D(AZJd 'bIlsnd ilUlA!ZP IpA'Jil'J()T1I:\~ 1 
'u~uep »1'lp eZ'Jzsaf (pA'Ju~om eTu '}(eAlez.lp q'JAp 
-olill fHPO.ll 9TS Onue[eTz 11.101\\ p o~el 1'lłO}(Oa ·l\\eZ.lp 
qJAlaT'J~ '8Iuzs.mmz T9d uu 'eweT eZ'JuA'pefod eZ'Jzse! 
Ał'UZ'J·!8lS eTzp l~o T Ul ~Ap~ '~euuM.Oz'J.!m!A1I:\ oUA\'UpeTu 
8Tuz'JOp~A\. 'AUZAZ'JZS'Il{eT r8~}([81i\\eTu m(po.l~ M łUlS 
'UJp(s[od m8PlU1'l~ mAurA'JApRIl z '~'U'JTUU8T}(0 TUJ8U 
-0[8TZ T mAU1'lMO['Um OUOMJ8Z'J 'UU ill8l('J'Up Z 'UJaudu ,~\ 
Auo(a~qod 'Au'U1UM8.lp .19A\Q ''UuTIn'Ud }p'UA\[OJ 1'U1A\.'Uls 
-p8Z.ld TJ['Uf '~uzfatI AUlUUJS T AJuuocI 8!UA\9·1 }Ia~A\ 
-[oJ[Apa!Jf. ł'UTzPTA\ nT'J LC~ 11:\ urAZ::> OlUl9TUJ'RcI 8~N 

'XIX 

''UU![U'Ud }[.!UA\[oJ 
ł'U~a[ TUJ'UU pazJd ''U[olI a~~uu 'UU o.§aTu z AUI~!I'Uq'J8! 
-,\A\ 1 ;>uupaz.I '»'U::>a~A\~az.lcI IUz'JucI sur 'J8~uoJ['UN 

'8ZpOJp 'UU AZSMmIlods alU AZS 
-up r8A\A~ 'u~ou 'UZ 'U ,'§ou '9uTzpo~ oJ[S![q TP[a[A\ 9Ts 
Aill~a}I'UJ, ·alA\.T[~ol'U~ q'JTu P9.J~A\ Ał'U}IRD[ AUOH\. T Ał~UI 
8ł'UTq 91S AIAz'J9łA\' U8!.§'Uq q'J '\1- P9.l~A\ 'OrS8[ od 'U 
'aTuu'U1-sna~u ł'Upud ZJZS8Q '8[~RP 'Ju~m['UJ(spocT aTS 0ł 
-uq'J8f q'JA.191-J[ od 'A\9IAP q'JA1-so.ld 'a[uqpaTu feuo'Jnz.l 
'J\.UAZSU] 'azpo.lp fal 'UU )[apUPl ołAq ~a1- OUłed 'U8T:6uq 
;>~ou'Jeąo btlf'Uzp'RlpZ 'UPOA\ 9~S U:>U!U8!ill AAU'Ilą eA\OZ'J 

- SOG -

- 206 -

Dotąd staliśmy ciągle w sieni i przez uchylone 
drzwi od podwórza wdżierał się do niej chłodny, 
wilgotny wiatr. Nie chciałem tu rozmawiać i zre­
sztą guiewało mnie trochę takie szorstkie bezcere­
monijalne przyjęcie; zwłaszcza, że Meyer widocznie 
nie miał zamiaru poprosić mię dalej. Rzekłem więc: 

- Chcę z panem pomówić o kilku wielkiej 
wagi Ula mnie przedmiotach. Ach! jak tu zimno!­
zawołałem, przymykając drzwi od podwórza. 

Stary na to delikatne przypomnienie obowiązków 
grzeczności, zdawał się nie zwracać uwagi. Stał ciąg­

le na środku sieni, zgrabiony, pochylony na swym 
kiju, śledząc mię z gniewem w oczach. 

- Co pan może mieć za interes do mnie? ja 
nie potrzebuję doktorów, wcale nie potrzebl~ę. Pan 
tu niepotrzebnie przyjeżdżal, ja się sam leczę. Ja nie 
znam żadnego Ollm'tona, nie znam wcale. 

- A jednak , -rzekłem, -- znałeś pan kiedyś 

pewną kobietę, która to nazwisko nosila, która panu 
szczęście i nieszczęście przyniosła. 

- Niech djabel porwie to nazwisko! -zawołał 
z niemiecka z uniesieniem l1adzwycz~l1em, cały czer­
wony, ciskając błyskawice ze swych małych, zie­
lonych oczek, z wargami trząsącemi się i nderzając 

silnie kijem o podłogę. 
Nagle · jednak przez naturalną reakcyję umysłu , 

przywykłego do ukrywania swych tajemnic i myśli, 

opamiętał się, owładnął gniewem i rzekł szorstko: 
- Czego pan chce oclemnie? 
Nim zdołałem odpowiedzieć na to pytanie, otwo-

-91- A\ a1-LD(od '8~nł'U}! ~ 01-0N OlAą ~uln1- 'ł'UP'UeT 8~U 
Z'JZS8p ~UpO'§A1- nJ'Ud po 8~ 'oUJ!OlOd '~OJJ[S1I:\'Uu Uł'BU 
-p8ZJeT 'U~O.lp a.l9PI '~laz.qs8z.leT iluz'J'Uuz »UP~A\ 8'Jilf 
-UUI!aąo 'O}lS1U,'§Eą apua~M h.\ 9~S HU8~'UZ l1'Jl,IO}( M l 
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-e[d z AUI~n'Bq'Ja!AM alM![~9Z'JZS maąosocIs UJAJ, 
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wiłem już więcej o Meyerach i Walburgu. Rozpo­
częliśmy teraz rozmowę o urodzajach i żniwach, 
o pogodzie i słocie, nakoniec o katastrofie w zakry­
styi. Ksiądz na to nadszedł i poszliśmy wszyscy troje 
oglądać zakrysty:ię. Baumowa posiedziała jeszc€ 
z godzinę, potem odjechała. 

Wizyta jej więc w ogólności l)yła dla mnie 
bardzo korzystną, tak mi się to przynajmniej wtedy 
wydawało. Teraz tylko z ,,,iadomości przez nią 

udzielonych, należało wyciągnąć wszelki możliwy po­
żytek, do tego zaś potrzeba było mieć swobodę ru­
chów; nie m~ąc zaś jej, trzeba było dokonać tego 
za pośrednictwem Jefrema. Nie zwłócząc długo, gdy 
jeszcze tego samego dnia, naci wieczorem przyszedł 

na plebaniję, przed ta wiłem mu mój projekt. Zrazu 
wysłuchał go \V 111ilczeniu i poglądając na mnie po­
dej rzli wie i z pewną ciekawością zapytał: 

- A wy pan doktor za czem tam chcecie 
jechać? 

Byłem przygotowany na to pytanie i odpowie­
działem nań tak, jakiem sobie rozmyślił. 

- Chcę jechać llo Meyerów w interesie mego 
spadku, o którylll pan wiesz; Meyerowie znali moją 

.. matkę i chcę się od nich czego o niej dowiedzieć. 

- lIm! a wy czego się chcecie pan doktor 
dowiedzieć? 

- Czy ja wiem, może co wiedzą o niej. Ja 
mej lTl~tki nie znałem, bo umarła przy mem urodze­
niu , więc wszystko co się jąj dotyczy, jest dla mnie 
interesL~ącem. 
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- Nu .... to nie jest pilne, nie pilne. Jak pan 
doktor będzie wolny, to może jechać. 

- Jak ja będę wolny, to się o pozwolenie 
jazdy nikogo pytać nie będę. Jeżell teraz proszę 

pana Jefrema o przysługę, to dlatego, że z chwilą 
zdjęcia ze mnie aresztu, ani sekundy w tych stro­
nach bawić nie będę, tak mi tu wszystko obrzydło. 

- Nu coż, obrzydło! Jak jest interes, to trze­
ba zostać, - prawił sentencyjonalnie J efrem, nie spu­
szczając ze mnie podejrzliwego wzroku. 

- Więc: pan Jefrem nie chce mi zrobić tej 
przysługi? zapytałem w końcu. 

- Hm! zamyślił się Jefrem, to to i jest, co 
można za to pójść pod sąd i z miejsca won... Cze­
mu ja by nie chciał, ja by chciał, a to się boję. 

Ostatecznie po długich pertraktacyjach stanęło 

na tern, że Jefrem samego mnie puścić nie może, ale 
gotów jest jechać ze mną. Tak będzie i wilk syty 
i owca cała. Postanowiliśmy więc jechać zaraz jutro. 

Noc przespałem bardzo dobrze i nazajutrz obu­
dziłem się rzeźki, zwracającą mi dawniejszą energiją, 
ze stanowczem postanowieniem prowadzenia aż do 
końca moich poszukiwań. Dzień był pochmurny smu­
tny, smutniejszy w tej melancholijnej, lesistej okolicy, 
niż gdzieindziej . N ad doliną żeleźnicką, tłukły się 

i przewłóczyły te s7,karaclne, niezdrowe mgły, które 
charakterystyczny rys stanowiły tego kąta smutnego. 
Wies7,ały się one bialemi płachtami nad czarną smu­
gą lasu i powoli, leniwie, podnosiły się do góry, 
zapowiadając deszcz. Powietrze było parne i przy-
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opartego na kiju mężczyznę, w którym zaraz do­
myśliłem się Meyera. 

Jego twarz okrągła, pulchna, starannie wygo­
lona, z siwym tylko paskiem włosów pod brodą, 
czaszka łysa jak kolano, maleńkie, bystre, gniewne 
i groźne oczka, wlepione we mnie ciekawie, czyniły 

zeń typ Niemca i wogóle niezbyt zachęcająco dla 
mnie wyglądały. Ubrany był w długi, szaraczkowy, 
dostatni i ciepły surdut, stary i wyszarzany nieco 
1 wsparty oburącz na kiju, patrzał na mnie w mil­
czeniu. Starzec to już był, liczył zapewne przeszło 

szesćdziesiąt lat i chory był na nogi, co zdradzały 
wysokie buty z wojłoku robione. 

Wszedłszy do sieni, skłoniłem się grzeczme 
l zapytałem: 

- Czy mam z panem Meyerem mówić zaszczyt? 
- Tak, ja jestem Meyer, -odrzekł głosem gru-

bym, chrapliwym, z wyraźnym akcentem niemieckim. 
Co pan sobie życzy? zapytał ze swej strony szorstko. 

- Jestem Ollerton, doktór Zygmunt Ollel'ton, 
lekarz z Kielc. 

Stary na dźwięk mego nazwiska drgnął, jeszcze 
ciekawiej i gniewniej w lepił we mnie swe małe, 

zielone oczy, posunął się z trudnością, stukając mo­
cno kijem, naprzód, jakby mi się chciał lepiej przy­
patrzyć i zapytał: 

Jak? jak się pan nazywa? 
- OlIerton! 
- Hm! -mruknął i obejrzał się dokoła,- OlIer-

ton! i czegóż pan chce odemnie? 
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